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We Lwowie sprzedaż numerów po 6 halerzy: w Biurze 
Kilińskiego 2 i w Biurze Plohna, uliee 


Cena numeru 4 hal., z przesyłką poeztową 6 hal. 


Zerwanie układów 
przez Rusinów. 


(Telefonem) 
Lwów, 9 lntego. 
Wczuraj w południe wezwał namiestnik pre- 
zesa klubu ukraińskiego Lewickiego do 
siebie i zakomunikował mu odpowiedź preze- 
sów klubów polskich. — Wieczorem, po posie- 
dzeniu komisyi reformy wyborczej, obradował 
klub ukraiński. Omawiano odpowiedź prezesów 
sklubów polskich na uitimatum ruskie. 
Ostatecznie zapadła uchwała zerwania dal- 
szych układów ze stronnictwami polskiemi co 
do reiormy wyborczej, dlatego, że Polacy nie 
dali stanowczej odpowiedzi co do oznaczenia 
procentowego liczby mandatów, co zaś do za- 
bezpieczenia ich dali wymijającą odpowiedź, 
względnie odłożyli ją ua przyszłość. - 
Uchwała w sprawie zerwania ukła- 
dów będzie zakomunikowana na dzi- 
siejszem posiedzeniu Sejmu. 


Reforma wyborcza odłożona do 
Jesieni. 
Lwów, 9 lutego. 

Wczoraj od godz. 11:30 do 230 odbywały 
się narady komisyi parlamentarnej wszystkich 
klubów polskich przy udziale namiestnika i mar- 
szałka pod przewodnictwem prezesa Koła pol- 
skiego Bilińskiego, który wczoraj rano 
przyjechał du Lwowa. Zustanawiano sią nad 
Pytaniem, w jaki sposób ma być trakto- 
wana w obecnym okresie obrad sej- 
mowych sprawa reformy wyborczej. 
Ze względu na to, że Sejmowi pozostaje jeszcze 
wobec zapowiedzi zwołania Rady państwa za- 
ledwie kilkanaście dni czasu do obrad, a dalej 
wobec iaktu, że zabezpieczenie narodowe man- 
datów w przyszłej ordynacyi nie jest dotąd usta- 
łone, postanowiono zażądać materyałów staty- 
stycznych z Wydziału krajowego, co się też na 
wczorajszem posiedzeniu komisyi reformy wy- 
borczej stało. Poruszono też, aby reformę wy- 
borczą bezwarunkowo załatwiono na jesiennej 
sesyi. przy pomocy tych materyałów, których 
ma dostarczyć Wydział krajowy. 

Następne wywiązała się dyskusya nad tem, 
czy Sejm ma obecnie załatwić cały 
budżet, czy też uchwalić tylko prowizoryum 
pudżetowe. Stronnictwa demokratyczne demaga- 
ły się, aby załatwić prowizoryum budżetowe dla 

warancyi zwołania Sejmu w jesieni celem za- 
atwienia reformy wyborczej. Większość stron- 
nictw polskich oświadczyła się za uchwale- 
niem 10-miesięcznego prowizoryum 
budzetowego, na podstawie uchwalonego 
przez komisyę budżetu, co ma dać pewność, że 
Sejm będzie w jesieni zwołany i opi- 
nia publiczna kraju będzie uspokojona co do 
załatwienia w tym terminie reformy wyborczej. 

Namiestnik, zainterpelowany co do ogłoszo- 
nego w „Dile“ komunikatu klubu ukraińskiego, 
oświadczył, że jako pośrednik w rokowaniach 
między Polakami a Rusinami zobowiązał się tyl- 
ko do tego, że wymienione postulaty ruskie za- 
komanikuje Polakom, ale zwrócił uwagę na to, 
że nie ma nadziei uzyskania tak daleko idących 
ustępstw i że nie zobowiązuje się tych żądań 
popierać. 


Socesya Rusinów z komisyi dla 
reformy wyborczej. 


Lwow. Komisya reformy wyborczej 
obradowała wczoraj przez półtorej godziny pod 
przewodnictwem posła Lea. — W posiedzeniu 
wzięli także ndział posłowie rmscy K. Lewi- 
ckii Makuch, oraz namiestnik, Poseł mo- 
skalofilski Korol nie przybył. Na wstępie 
przewodniczący przedstawił sytuacyę od osta- 
„tmiego posiedzenia subkomitetu reformy wybor- 
„czej. Na tem tle wywiązała się obszerna dys- 
'kusya, w której zabierali głos: Urbański, 
Stadnicki, Cieński Halban, Lewicki, 
Stapiński i Rutowski. Z polskiej strony 
podnoszono, że załatwienia reformy wyborczef 
utkuęło obecnie na kwestyi zabezpiecze- 
nia praw mniejszościnarodowych, co 
jest rzeczą niezmiernej doniosłości; rozwiązanie 
tej sprawy musi nastąpić po gruntownej roz- 
wadze. Wobec rozbieżności zdań w tej sprawie 
należy przedewszystkiem uzyskać jednolitość 0- 
pinii, avy następnie przystąpić do ustalenia dal- 
szych zasad. Komisya reformy wyborczej mą 
więc stworzyć materyalną podstawę do 
tych rozważań. W myśl tego poseł Hal- 
bun zgłosił w czasie dyskusyi następujący 
wniosek; 

„Odwołując się do uchwały Sejmu, która poleci- 
ła komisyi wypracowanie projektu ustawy o refor- 
mie wyborczej przy współudziale Wydziału krajo- 

wego, Kkowisya, uznając potrzebę przeprowadzenia 
w najbliższym czasie dyskusyi celem powzięcia u- 
chwały w sprawie proponowanych 4 systemów 
tworzenia okręgów wyborczych, uprasza W y- 
dział krajowy, aby w jak najkrótszym 
czasie przedłoży? komisyi materyały 
statystyezne, potrzebne dorozwiąza- 
nia tej sprawy, oraz opracowania te- 
rytoryalnego rozkładu, odnośnie do każde- 
go z tych systemów. niemniej projektu stormułowa- 
nia dotyczących przepisów ustawy wyborczej”, 

Poseł Lewicki imieniem klubu ukraińskie. 
go oświadczył, że zamiar tem zmierzą do dal- 
szego przewlekania sprawy reformy wyborczej, 
która dłażej już na załatwienie czekać nie mo- 
że. Rusini żądają przedewszystkiem procento- 
wego określenia mandatów, a później mogą Się 
wdać w dyskusyę, jednak nie potrzebują zupeł- 
nie cyfr statystycznych, gdyż sposób zabezpie- 
czenia mandatów. przes nich proponowany, t. j. 


niedziel i świąt. 


3. — Telefon Redakcyi i Admi- 


dzienników A. Olszewskiego ulica 
Karola Ludwika 9. 


'|kataster narodowy, nie może sie opierać © ma- 


teryał statystyczny. 

Posał Rutowski oświadczył, że gdyby Ru- 
sini w grudniu r. u. nia byli urządziłi secesyi 
z subkomitetu reformy wyborczej, zapewne od 
owego czasu Wydział krajowy byłby wygoto- 
wał cały materyał i teraz komisya byłaby ob- 
radowała na podstawie dat i map. — Winę 
przewlekania tej rzeczywiście wa- 
żnej i bardzo pilnej sprawy muszą 
wziąć na siebie Rusini. 

Poseł Lewicki zabrał następnie jeszcze raz 
głos i oświadczył, że klub jego nie uznaje po- 
trzeby uciekania się w tem stadyam sprawy do 
cyfr statystycznych. Ze względu na to, że stro- 
na polska nie chce obecnie dyskutować nad ilością 
mandatów, Rusini usuwają się od obrad w ko- 
misyi. Po tem oświadczeniu Lewicki i Makuch 
wyszli ze sali w chwili, gdy przewodniczący 
poddał pod głosowanie wniosek Halbana, 
który jednomyślnie przyjęto, poczem prze- 
wodniczący zamknął posiedzenie. 


Strajk dzieci szkolnych z powodu 
krzyżów w szkole. 


Z Bohorodczan piszą nam: 

W ostatnich dniach stycznia wybuchł u nas 
strajk żydowskich dzieci szkolnych, spowodo- 
wany tem, że w tatejszych szkołach ludowych, 
męskiej i żeńskiej, znajdują się w salach szkol- 
nych — krzyże z wizerunkiem Zbawiciela. Krzy- 
że te zawieszono w szkołach na specyalne roz- 
porządzenie Rady szkolnej krajowej; żydzi tu- 
tejsi stale się temu sprzeciwiali. : 

Gdy w-piątek dnia 26 stycznia b. r. dzieci 

szkolne żydowskie o zwykłej godzinie przyszły 
do szkoły, zauważywszy krzyże, zaczęły opu- 
szczać klasę i poszły do domu, mimo perswazyi 
żydowskich nauczycieli i nauczycielek. 
- Nazajutrz, t. j. w sobotę 27 stycznia udali 
się po nabożeństwie w bożnicy, gremialnie w 
szabasowych strojach miejscowi żydzi w liczbie 
około pięciusat przed. gmach starostwa, celem 
zademonstrowania i wyjednania od starosty 
miejscowego, jako przewodniczącego Rady szkol- 
nej okręgowej, usunięcia krzyżów. 

Starosta p. Nieświatowski przyjął u siebie 
deputacyę, której wyjaśnił, że nie ieży zupełnie 
w jego mocy zniesienie zarządzenia Rady szkol- 
nej krajowej i radzik obecnym, by ewentualnie 
tam starali się ingerować w tej sprawie. 

Obecnie wniósł miejscowy zbór izraelicki re- 
kurs do ministerstwa oświaty w sprawie tej 
i prócz naprowadzonych rozmaitych powodów, 
prosi, by i ze względu na to, że Rada szkolna 
okręgowa powzięła uchwałę umieszczenia krzy- 
żów Zbawiciela w klasach szkolnych — w nieo- 
becności i bez wysłuchania reprezentanta wy- 
znania mojżeszowego, zechciało znieść powyższe 
zarządzenie. Równocześnie żydzi miejscowi wy- 
syłają deputacyę do namiestnika i ministra 
oświaty. 


Echa sprawy Dobrodzickiej. 
(Telegr. „N. Rfomry“), 
Petersburg. Duma obradowała wczoraj nad 
interpelacyą w sprawie Zofii Owczarkówny, 
która uwięziona była w X pawilonie cytadeli 
warszawskiej za udział w zańtachu Dobrodzie- 
kiej na generał-gubernatora warszawskiego Skat- 
na. Ajent „ochraný“ warszawskiej, po: 
dawszy się uwięzionej za adwokata 
przysięgłego Stan: Patka, wszedł do 
jej celi i wydobył tym pódstępem od 
oskarżonej Owczarkówny zeznania, 
na których zasadzie skazano ją na 
śmierć. 
- Wiceminister spraw wewnętrznych Zołotarew 
objaśniał sprawę. Uważał postąpienie ajenta 
„ochrany“ za nieetyczne, Z punktu widzenia 
prawa jednak wszystko jest prawidłowe. — 
Tajemnica zawodowa obrońcy nie ma znacze- 
nia, ponieważ adwokat Patek miewał — jak 
twierdzi wiceminister — widzenia z więźniami 
nietylko w celach obrony. 
Dalsze rozprawy co do tej interpelacyi odro- 
czono do środy. 


Aresztowanie Heliodora. 
(Lelegr. „N. Reformy"). 


Petersburg. Wczoraj pojawiła się tutaj sen- 
sacyjna pogłoska, jakoby w nocy aresztowano 
w Petersburgu mnicha Heliodora, którego nie- 
zwłocznie odesłano do osobnionego klasztoru na 
zamkniącie w nim. Donoszą również, że jeden 
z członków synodu zaproponował zainterpelo- 
wanie urzędowe w tym względzie nadprokura- 
tora synodu, Sablera. 


szkolnictwo elementarne w Rosyl. 


(Telegr. „Nowej Reformy"). 

Petersburg. Rada państwa prowadzi drugie 
czytanie nad projektem ustawy o szkolni- 
ctwie elementarnem. Większość komisyi 
Rady państwa zgodnie z Dumą wyznacza 550 
milionów rubli w ciągu lat 10 ma szkoły rzą: 
dowe; o szkołach parafialnych, pozostających 
pod kierownictwem duchowieństwa, w projekcie 
nie ma mowy. Prezydent gabinetn Kokowcew 
zaznaczył, że budżet rosyjski w ciągu lat 10 
dosięgnie cyfry cztergch miliardów rubli. Wy- 
datki wzrastają rocznie o 100 milionów, 'a zwy- 
czajne dochody bez podwyższania istniejących 
1 wprowadzania nowych podatków rosną rocznie 
o 40/,, położenie więc finansowe Rosyi okazuje, 
że uchwalenie kredytów na szkolnictwo elemen- 
tarne nie zachwieje równowagi budżetu. 
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Sejm morawski o kanałach 
(Telegr. „N. Rejormy".) e 

Berno. Na wczorajszem posiedzeniu Nejmu 
podezas dysknsyi nad sprawozdaniem komisy! 
w sprawie zmiany ustawy o drogach wodnych 
pos. Smrcek omawiał szczegółowo całą Spra: 
wę i uzasadniał jako referent komisyi 1626 lu- 
cyę, domagającą się połączenia Du- 
naju z Odrą, odgałęzienia do środkowej 4:a- 
by, budowy kanału do Berna, zbiorników 
wodnych, reguiacyi rzek, oraz aby przew! 
dziany w noweli-okres budowlany 
skrócono z 15 na 10 lat. Korreferent pos. 
Fiedler przemawiał również za tą rezolucyą. 
Dalszy ciąg obrad dzisiaj, 
-7- 1 "FSAA wn | 00 000 22 


Krytyczna sytuncym na Węgrzech. 


(Telegr. „N. Reformy"). 

Budapeszt. Wegierskie Biuro korespondencyj- 
ne donosi z Wiednia: Wobec przedstawienia 
dzienników toczących się w Wiedniu rokowań, 
jakoby chodziło o pewne narodowe korzyści, 
konstatujemy, że twierdzenia te są mylne. 4 ża- 
dnej strony nie podniesiono kwesty! 
narodowych zdobyczy, tak, że nie można 
mówić ani o ich uzyskaniu ani odrzuceniu. Hr. 
Khuen identyfikuje sią z ustawą 
wojskową w całości i w szczegółach; 
udał sią do Wiednia w sprawie niektórych ewen- 
tuałnych modyfikacyj ustawy, co do któ- 
rych potrzebne jest porozumienie z rządem au- 
stryackim i ministrem wojny. Hr. Khuen prze- 
dłoży wynik tych konferencyj Radzie ministów, 
a uchwałę następnie przedłoży przywódcom opo- 
zycyl. i 

Budapeszt, 9 iutego. 

Wczoraj przybył tu hr. Khuen i miuister hon- 
wedów Hazay. Wczorajsze posłuchanie Khuena 
u cesarza trwało blizko dwie godziny. We wszy- 
stkich kołach politycznych panuje przekonanie, 
że rokowania Khuena pozostaną bez 
rezultatu. Dlatego też uważają położenie 
gabinetu za bardzo krytyczne, a Sy- 
tuacyę ża zaostrzoną. Daje też temu wy- 
raz prawie cała prasa, bez wyjątku. . 

„Bud. Hiriap* zbliżony do rządu, pisze, że 
węgierskie żądanie co do eliminowania niemiec- 
kiego języka służbowego z procedury karnej 
wojskowej nie byłoby sprzeczne z interesami 
armii. a 

„Pesti Paplo*, „N. Pester Jvurnal* i inne 
pisma aważają pokojowe rozwiązanie 
sytuacyi w obecnej chwili za nie 
możliwe. Organa partyi Kossutha wywodzą, 
że wobec niepowodzenia Khuena na polu woj- 
skowem należałoby wysunąć znów na pierwszy 
plan sprawę reformy wyborczej. Nie 
jest wykluczonem, że Khuen, nie mogąc dojść 
z partyą Kossutha do porozumienia, ponieważ 
żądania jej zostały w Wiednin odrzucone, zbli- 
ży się do partyi Justha, aby za konce- 
sye w sprawie reformy wyborczej uzyskać od 
niej zaniechanie obstrukcyi, Hr. Khuen godzi 
się nie tylko na przedłożenie reformy wybor- 


{czej w jesieni r. b. równocześnie z budżetem, 


ale godzi się i z tem, aby Sejm węgierski 
w formie uchwały nałożył na rząd obowią- 
zek wniesienia reformy wyborczej 
najpóźniej w jesieni. i ` 

W związku z temi rokowaniami stoi wczoraj- 
sza wizyta prezydenta Sejmu Navaya u Justha. 
Navay oświadczył Justhowi, że znaczną część 
większości stoi na stanowisku, iż należy przy- 
spieszyć załatwienie reformy wyborczej. 


Z parlamentu niemieckiego. 


(Telegr. „N. Reformy"). 

Berlin. Parlament nie mógł przeprowadzić 
wczoraj wyboru prezydynm z powodu wielkiego 
zamieszania, jakie ta Sprawa wywołała wśród 
stronnictw, które dotąd nie mogą się zgodzić, 
Wczoraj odbyła się w tej sprawie długa kon- 
ferencya -między pizywódcą centrum Spahnem 
a Beblem. Socyaliści zrzekli się pretensyi do 
odstąpienia im stanowiska prezydenta Izby, nie 
chcą jednak odstąpić od żądania przyznania im 
stanowiska pierwszego wiceprezydenta. Obecnie 
są możliwe dwie kombinacye: albo wybór pre- 
zydyum z zupełnem wykluczeniem centrum, albo 
wybór prezydyum z zupełnem wykluczeniem so- 


cyalistów. Decydujące stanowisko będą mieli 
narodowi liberali. 


Kreta łączy się z Qrecyg,. 
(Telegr. „N. Reformy"). . 

Berlin. Podług doniesień dzienników tutej. 
szych z Krety, tamtejszy rząd rewolucyjny o- 
głosił przyłączenie się Krety do Qre- 
cyi i zarządził, aby wybory na Krecie odbyły 
się równocześnie Z wyborami do greckiej Izby 
deputowanych. E L 

Konstantynopel. W odpowiedzi na krok Porty 
u mocarstw w sprawie Krety odpowiedziały 
mocarstwa ochronne, że nie Scierpią Żadnego 
naruszenia „status quo“ na Krecie, Porta jest 
zadowolona tą odpowiedzią i uspokojona w spra- 
wie Krety. 


Sprawa homerule'u. 
i (Telegr. „N. Reformy“). 

Belfast. Churchila i jego małżonkę, zdążają- 
cych na zgromadzenie w sprawie homerule'u, 
przyjął tłum przeciwników homerale'u. Tłum 
nsiłował zagrodzić drogę automobilo- 
wi Churchila. Policya ułatwiła Churchilowi 


1912. 


A. Buchstab, 


& Vogler (także w Hamburgn, 


Glosy publłozae po 2 kor. 
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pogotowiu znajduje sią 5000 wojska, celem za- 
pobieżenia niepokożjom. — Grupy przeciwników 
homerale'u, uzbrojonych w kije, przecią- 
gają Ulicami miasta. — Namiętność stronnictw 
Wzrasta. 


Anglia i Niemcy. 
(Telegr. „N. Reformy".) 
Londyn. Pokojowa Rada narodowa uchwaliła 


w oela wymiany zdań o przyczynach oziębienia | 


sią stosunków niemiecko-angielskich w celu 
wzmocnienia porozumienia urządzić dnia 14 i 15 
maja konłerencyę niemiecko-angiel- 
ską w Londynie. Jest nadzieja, że liczne 
osobistości z Niemiec wezmą w konferencyi tej 
udział Rada ciągle otrzymuje manifestacye na 
korzyść porozumienia. 

„ Wiedeń. „W. Ail. Zrg* donosi z tutejszych 
kół dyplomatycznych z okazyi obecnego zjazdu 
Anglików w Berlinie, że między Anglią a 
Niemcami tylkowtedynastapipolep- 
szenie stosunków, jeżeli oba mocar- 
stwa dojdą do porozumienia w spra- 
wie flotowej. Król Edward, jak wiadomo, 
r. 1908 zwrócił się do Niemiec z propozycyą 
ograniczenia zbrojeń morskich. Propozycyę tę 
jednak cesarz Wilhelm odrzucił. Słychać, że 
przpozycya ta ma być teraz wznowiona i jest 
prawdopodobieństwo, że w tej sprawie przyj: 
dzie obecnie między Anglią a Niem- 
cami do porozumienia. e =- 

Berlin. Biuro Wolffa donosi: Lord Holdane 
w rozmowach osobistych oświadczył, że bawi 
w Berlinie jako człowiek prywatny. 

Beriln, 9 lutego. 

Wypadkiem dnia jest tu przybycie lorda Be- 
resforda i lorda Haldane do Berlina. Ró- 
wnocześnie przybył tu znany finansista angiel- 
ski Cassel, który należał do najściślejszych 
przyjaciół zmarłego króla Kdwarda. Przybycie 
tych trzech Anglików, z których każdy zajmu- 
je wybitne stanowisko, iuteresuje wszystkich 
więcej. niż parlament, który się dopiero zebrał, 
Powszechnie sądzą, że mimo oficyalnych zaprze- 
czeń, przybycie tych trzech Anglików ma bar- 
dzo ważne znaczenie polityczne, tem- 
bardziej, że, jak dzienniki donoszą z Londynn, 
przed wyjazdem ministra wojny lorda Haldane 
do Berlina, odbyła się w Londynie dwukrotnie 
Rada ministrów, w któraj brał udział i Halda- 
ne. Przed wyjazdem był też Haldane na posła- 
chanin u króla Jerzego, który Kkonferował po- 
przegnio z przywódcą konserwatystów, lordem 
Lansdowne. Lord Beresford, który był da- 
wniej szefem marynarki, jest jednym z przy- 
wódców konserwatystów w Izbie gmin. To też 
powszechnie przypuszczają, że Haldane i Beres- 
ford przybyli do Berlina ze specyalną mi 
syą do cesarza Wilhelma. — Przybycie 
Cassela ma stać w związku ze sprawą kolei 
bagdadzkiej. j . 

Twierdzenia o politycznem znaczeniu tej wi- 
zyty znajdują poparcie w tem, że niedawno ba- 
wił w Londynie niemiecki sekretarz stann dla 
kolonii, a lord Beresford konferował wczoraj 
diugo z niemieckim sekretarzem stanu marynar- 
ki Tirpitzem, oraz we fakcie, że ambasador an: 
gielski w Berlinie bawił w ubiegłym tygodniu 
w Londynie. Niektóre dzienniki sądzą, że przy: 
bycie Anglików do Berlina stoi w związku 
ze sprawą Stewarda, jakoteż z zamia.- 
rem nabycia przez Niemcy kolonii 
portugalskich w Afryce. 

Co się tyczy tego ostatniego punktu, to za- 
pewniają, że Anglia nie zgodzi się ni. 
gdyna nabycie koloniiportugalskich 
w Afryce przez Niemcy. Natomiast mo- 
żliwem jest, źe przyjdzie do porozumienia w in- 
nych sprawach kolonialnych, co do których to! 
czą się obecnie rokowania między Niemcami a 
Anglią. Głównym jednak ceiem podróży jest 
porozumienie w sprawie flotowej. — 
W kołach dyplomatycznych utrzymują, że lord 
Haldane przyjechał na wyrażne Życzenie cesa- 
rza Wilhelma i na polecenie rządu angiel- 
skiego. 


Wojna domowa w Chinach. 
(lelegr. „N. Reformy*). 
Przed abdykaocyą. 


Londyn. „Times“ donosi z Pekinu. Warunki 
dalszego traktowania Mandźurów po abdykacyi 


:|zostały przedłożone rządowi republikańskiemu 


w Nankinie. Rząd ten dokonał w nich kilku 
amian. Warunki te są tak liberalne, że przyję- 
cie ich uchodzi za pewne. 


Ameryka wobec rowolucyi 
w Chinaob, 


Berlin. Rząd niemiecki wystosował przed nie: 
dawnym czasem do rządu w Waszyngtonie za- 
pytanie, jakie stanowisko zamierza za- 
jąć rząd amerykański wobec wyda- 
rzeń w Chinach. Na to zapytanie departa- 
ment państwowy wręczył ambasadorowi niemie- 
ckiemu w Waszyngtonie notę, która podnosi, że 
w kilkakrotnej wymianie zdań między mocar- 
stwami interesowanemi pokazało się, że wszyst- 
kie one zgadzają się w tem, że w obecnej 


sytuacyi jest wskazanem zachowa- 


nie polityki wspólnego działania. — 
Rząd Stanów Zjednoczonych uznaje «więc za 
rzecz zrozumiałą, że wszystkie mocarstwa dotąd 
na podstawie wzajemnego porozumienia nie tyl- 
ko wstrzymały się od akeyi na własną rękę lub 
też interweniowania w sprawach wewnętrznych 
Chin, a także w pełnej zgodzie w myśl wzaje: 
mnych zapewnień nznawały, ża należy sza- 
nować nienaruszalność i zwierzch- 


przedostanie sie na miejsce zebrania, gdzie winość Chin. 


de „Nowej Reformy“ (prospekty, 
100 egz. dia zamiejscowych, a 1 
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cyrkularze, ogłoszenie itp.) przyjmuje się za cenę 
kor. od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów 
AIRES EEEE TO SEE 
Rząd Stanów Zjednoczonych uważa to za wy- 
pływ ścisłej nentralności, którą dotąd przestrze: 
gano za ogólną zgodą w sprawie wszelkich po- 
życzek dla Chin, aby nie popierać pożyczek ze 
strony swoich poddanvch, o ile nie ma pewno- 
ści, że pożyczka, wobec stosunku stron Spor- 
nych, ma cel czysto neutralny. ` a 


Kradzież dokumentów dvploma- 
tycznych. 
(Ielefonem.) 

Londyn. Dzienniki donoszą z Genewy o ta- 
jemniczej i bardzo Śmiałej kradzieży walizki 
zważnemi dokumentami i depesza- 
mi dyplomatycznemi z pociągu ekspreso- 
wego na linii Rzym— Berlin. Pociągiem tym 
jechał pewien dyplomata, członek niemieckiej 
ambasady w Rzymie, trzymając walizkę z do- 
kumentami przy sobie. Nagie gdy się już znaj. 
dował na terytoryum szwajcarskiem, spostrzegł, 
że walizki nie ma. Całe coupe przeszukano, je: 
dnak bez skutku. Okazało się później, że ieżą- 
ce obok walizki kosztowności zostały 
nietknięte, wobee czego kradzież jest 
dziełem agenta politycznego. Dyplo- 
mata zgłosił kradzież na najbliższej stacyi. — 
Wszystkich podróżnych i ich pakunki natych- 
miast przeszukano, dokumentów jednak nie zna- 
leziono. Po półgodzinnym postoju pociąg ruszył 
w dalszą drogę. > r 


Wojnu włosko- turecka. 


> (Teiegr. „N. Reformy“), 
Bombardəwanio Konludy. 


Konstantynopol. Wedlug wiadomości, nade- 
szłych do ministerstwa wojny, Włosi przez trzy 
dni bombardowali .miejscowość Konfuda nad 
morzem Czerwonem. Koszary, konak,, Stacja 
kwarantanoy oraz cześć miasta zniszczone. — 
Włosi dostarczyli Said Idrisowi broni, ponie- 
waż wyraził gotowość popierania Włochów. — 
Szczepy, stojące najbliżej Said Idrisa, zajęły 
stanowisko przeciw niemu. 


Wielkie zwycięstwa Turków. 


Konstantynonol. Minister wojny informuje pra- 
sę, że otrzymał depeszę od komendanta wojsk 
tureckich pod Benghazi, że Włosi w wałkach 
w d. 25, 26 i 27 z. m. ponieśli w elką klęskę. 
W tych trzech dniach przedsięwzięji Turcy i Ara 
bi bardzo gwaltowne ataki na pozycye włoskie. 
Włosi mieli więcej niż 1300 zabitych, których 
na 40 szalupach przewieźli na okręty wojenne. 
Miasto jest pełne rannych. Kilka wioskich kom- 
p-nij zniesiono zupełne. Turcy i Arabi mieli 
tylko 88 zabitych i 89 rannych. 4 


Wiosi przenoszą wojnę do Europy. 

Londyn. „Daily Chroniele* donosi z Konstan 
tynopola, że Włochy, zmęczone i znużo 
ne z powodu długiej wojny, zawiado- 
miły mocarstwa, iż na wypadek, jeżeli 
Turcya nie zawrze rychło pokoju, Włosi prze- 
niosą wojnę na teren europejski i rozszerzą ją 
aż do Konstantynopola. Porta postanowiła z te- 
go powodu zamknąć wszystkie-banki i 
przedsiębiorstwa włoskie w Turcyi 
i zwrócić się z protestem do mocarstw 


Telegramy 


z dnia 9 lutego. J 


Wiedeń. Ke. Fryderyk Leopold pruski, który 
w zastępstwie cesarza niemieckiego bawił na uro- 
czystościach w Sofii, przybył do Wiednia i będzie 
dzisiaj na prywatnem posłachaniu u cesarza, . 


Wszystko drożeje. 


Beriln. Zjednoczenie fabryk śrub uchwaliło 
wczoraj podwyższyć ceny śrub o 1—20/,. 

Londyn. Fabrykanci stali podnieśli ceny stali . 
o dalsze 5 szylingów. 

Londyn. Standard Oil Company podniosło Ce- 
nę nafty na Auglię o 2 i pół penny. 


Ubezpieczenie socyslne. 
Wiedeń. Nu wczorajszem posiedzeniu subko- 
mitetu komisyi ubezpieczenia socyalnegc ` pod 
przewodnictwem pos. Buzka przystąpiono do 
dyskusyi nad projektem ustawy w Sprawie u- 
bezpieczenia społecznego. | i 
r Buzek postawił w ciągu dyskusyi wnio- 
sek; ustanawiający wyjątkowe postano- 
wienia dla Galicyi i Bukowiny, które 
konieczne są ze. względu na to, że przeprowa- 
dzenie ubezpieczenia samodzielnego natrafiłoby 
w tych krajach na wielkie trudności. — Dr 
Krek postawił wniosek, aby przedłożenie rzą- 
dowe przyjąć za podstawę do dyskusyi szcze- 
gółowej. - y 
Następne posiedzenie w piątek. 


Wizyta:rosyjska w Wiednia. || 
Wiedeń. W. ks. Andrzej, który miał onegdaj 
wyjechać z Wiednia, przedłużył swój pobyt do 
wczoraj wieczora. Wczoraj był w. ks. na śnia- 
daniu u byłego ambasadora austryackiego w Pe- 
tersburgu Berchtolda, wieczorem zaś był na przed- 
stawienia w operze. W czasie przedstawienia 
wszedł do jego loży następca tronu arcyks. Fran- 
ciszek Ferdynand z małżonką. 


Soim tyrolski. 
Insbruk. Wczoraj odbyło się posiedzenie preč 
wodniczących wszystkich klubów sejmowych, nb 
którem nchwalono domagać się natychmiastowe 


s Nr 62. 


go zamknięcia Sejmu. Marszałek zwrócił się te- 
lęgraficznie do Wiednia. Sądzą, że Sejm dziś 
będzie zamknięty. 


Przesilenie w Serbii. 


Belgrad. Król Piotr poruczył prezydentowi 
ministrów Milovanovico.wi utworzenie sta- 
roradykalnego gabinetu, 


= 


Strajki: 


faga. Robotnicy metalowi w liczbie około 
8000 urządzili wczoraj pochód przez piac św. 
Vasava pod gmach sejmowy, gdzie dwaj po- 
e wygłosili do nich przemówienia, wzywa- 
do zachowania nadal dotychczasowej dyscy- 

i spokójn. - ; 
Bruksela. W dystrykcie Borinage, gdzie straj- 
pie 35.0000 robotników, przyszło do krwa- 
yshstąrćzżandarmami, którzy zro- 
Ji użyfek z broni. Wiele osób rąnnych. 
śród rodzin strajkejących panuje straszna 


nędsi 


| 


Zbrojonia Francyl, 

Pafyż. Minister marynarki polecił władzom 
poru w Brest i Lorient, aby poczyniły po- 
rzebne przygotowania do y eie z począt- 
kiem maja badowy dwóch dreadnonghtów o po- 
jemności 23.500 ton. Okręty te mają być zbu- 
dowane w ciągu trzech lat. 


procesprzeciwsqdawi arcybiskupiemu, 


Z Warszawy piszą nam pod datą 7 lutego: 


Cały dzień dzisiejszy w procesie przeciw sądo= 


wi arcybiszupiemu zajęło odazyty wanie aktów Śledz- 
twa pierwiastkowego. Najważniejsze były zeznania 
` Ealomei Kędzierskiej i Józefa Sękalskiego. 
qdzierska zeznała, Że Sękelaki zaczął się do 

niej zalecać w poście 1907 r. Nie wiedziała je- 
dnak, że on był maryawitą, Zgodziła się z nim 
wyjechać do Warszawy, gdzie — jak twierdził 
Bękalski — miał im dać ślub arcybiskup. Zamiast 
do Warszawy jednak zaprowadził ją Sękalski do 
Lowicza i tam umieścił u swoich krewnych. Kẹ 
dzierską nie mlała ochoty wyjść za Sękaiskiego, 
wreszcie jednak zdecydowała się na ślub. — Ślub 
musieli wziąć w kaplicy maryawiekiej i wzięli go 
o godzinie 2 po północy, przed świtem. Odtąd za- 
częto Kędzierską uważać za maryawitkę, Kiedy się 
dowiedziała jej matka, przybyła do dumu Sękal- 
skiego z braćmi, wdarła się przemocą do izby iza- 
braia córkę, która wprawdzie iść nie chciała, ale 
tylko dlatego, że jej Sękalski nagadał, iż ją jej 
rodzice zabiją, jeśli do nich wróci. Zmalazłazy się 
w domów rodziców, sama dobrowolnie i bez żad- 
nych nalegań wyraziła chęć powrócenia na łono 
Kościoła katolickiego, na które też niezadłago po- 
wróciła. Małżeństwo jej ze Sękaiskim nsuał sąd ar- 
cybiskupi za nieważne, z czego Sękalska jest za- 
dowoloną. 

Sękalski zeznał te samo saczegóły trochę od- 
miennie, przedstawił bowiem, że go Kędzierska o- 
g omnie kochała, Że nie chciała odejść od niego, 
że ją matka z jego domu za warkocz wyciągła i 
że wreszcie Kędzierska chciała 3 doma rodziców 
uciec, aby do niego powrócić. Zezuał jednak, że 
5a marjawityzm przeszedł tylko dlatego, bo mu 
ks. Marcinkowski nie chciał dać śluba a Kędzier- 
zką. Dlatego też po rozłączeniu się z nią przeszedł 
na katolicyzm. P 

Prz słachany ponownie Sękalski dla wyjaśnienia 
tprzeczności między jego zeznaniami w śledztwie 
a obecnie złożonemi w sądzie wyjaśnił, Że przez 
kędziego śledczego badany był ro rosyjsku i nie 
rozumiał, o co chodzi. W obawie przed komplika- 
cyami wolał zgadzać się na to wszystko, co mu 
podsuwał sędzia śledczy. 

Podczas śledztwa sądu arcybiskupiego i sądo- 
wego Sękalski nazwał się maryawitą, przypuszsza- 
jąc, że tak będzie lepiej. Teraz, nie obawiając się 


bynajmulej sądu, oświadczył, że juź wtedy i teraz 
jest katolikiem prawowiernym. 

Po odczytaniu całego szeregu innych aktów za- 
brał głes prokurator Chołszczewnikow i wygłosił 
długą mowę, motywując akt oskarżenia. Zakończył 
ją żądaniem najwyższego wymiaru kary dla wszy 
stkich oskarżonych. 

Na mowę prokuratora przybyło trzech dachow- 
nych naryawickich. Sala i galerya były przepeł 
nione publicznością, 

We czwartek nastąpią wywody obrońców. 


'Sprawa Ronikiera. 


Piszą nam z Warszawy pod datą 7 latego: 

Zbliżamy się wreszcie ku końcowi rozpraw; — 
wczoraj zbadano ostatnich śwladków. Dziś — o- 
ględziny dowodów rzeczowych i początek przemó- 
wień stron, Prawdopodobnie więc w piątek wieczo- 
rem, a najpóźniej w sobotę doczekamy się 
wyroku. Nie wolno nam kwestyi przesądzać — 
wolno Mam jednak stwierdzić, iż dotychczaso- 
wą rozprawy w Il-ej instancył nie obaliły 
bynajmniej materyału dowodowego l. 
instancyl. 

Największe zaciekawieuie obudził wczoraj były 
współoskarżony Ronikiera i Zawadzkiego — Sle- 
miński, © 

W lutym — opowiada —- jakaś pani średnich 
lat wynajęła pokoje Nr 1 i 2 z oddzielnem wej- 
ściem za 80 rubli za pierwszy miesiąc i po 75 rv- 
bli za miesiące następne, Dała zadatku 30 rubli, 
a resztę obiecała zapłacić, gdy będą wstawione le- 
psze meble, Rzeczywiście, przyszła po kilku dniach 
i obejrzawszy pokoje i meble, zapłaciła pozostałe 
50 rabli I wzięła klucze od kuchennych schodów 
i od ogólnego kurytarza. 

W następnym miesiącu pieniądze przesłano po- 
cztą, a w trzecim przyniósł je jakiś „cywilny z 
tek; — przyszedł z rana i kazał obudzić Zawadz- 
kiego, gdyż nie chciał wydać pieniędzy Siemlińskie- 
mu i żądał pokwitowania od g spodarza. 

W pokojach wspomnianych bywał jakiś pan, — 
przychodził knchenuemi schodami; widział gę świa- 
dek raz jeden, lecz z wysoko podniesionym kołnie- 
rzem, więc twarzy nie widział, Był to wysoki męż- 
czyzna, nieco pochylony. Czy podobny do Ronikie- 
ra, tego świadek nie wie, 

Na pytanie adwokata Elttingera świadek stwier 
dza, iż w sądzie okręgowym, w,pokojn aresztan- 
ckim, gdy się wszyscy trzej oskarżeni po raz pler- 
wszy spotkali, odezwał się Zawadzki do świadka: 
„ilój Baże, mój Boże, czemuż ja niewinnie sie- 
dzą!" — a wtedy Ronikier wtrącił się do rozmo- 
wj: „Nie ja was kazałem aresztować, lecz policya, 
więc nie mnie o to wińciel* 

W toka tej samej rozmowy miał też Ronikier 
powiedzieć: „czym zrobił, czym nie zrobił, to swo- 
je odcierpiałem* — na co odrzekł Zawadzki: „WI- 
dać z pana taki gość, że muszę za pana niewinnie 
cierpieć”, 

„W sądzie okręgowym — ciągnię dalej świa- 
zek — nie mówiłem tego wszystkiego, bo mi nie 
było wolno mówiś*, 

Adw. Ettinger prosi sąd o wyjaśnienie Kwiadko- 
wi, że choćby się nawet wykryły nowe dowody 
przewinienia — nie może ebecnie być pociągnięty 
do odpowiedzialności. Konieczne to jest dla wydo- 
bycia od świadka danych, co do prawdziwości któ- 
rych nie byłoby żadnych wątpliwości. 

Przewodulczący czyni zadość prośbie obrońcy, 

— Spodziewam się, wysoki sądzie, bo jestem 
niewinny — oświadcza na to Siemiński, 

— (zemu pan zmieniał kilkakrotnie zeznania 
ewe — pyta obrońca, 

— Nie zmieniałem — odpowiada świadek — to 
policya, jak człowieka wini, to zaraz za zbrodnia- 
rza ma i Bóg wie co pisze. - 

Jak się okazuje z badań świadka, policya kaza- 
ła świadkowi podpisywać protokoły bez poprzednie- 
go odczytania mu ich. Grożono mu, że bić go bę- 
dą, gdy się do winy nie przyzna, 


NOWA REFORMA 


Przewodniczący przerywa dalsze badanie świad- 
ka przez obrońcę, oświadczając, iż azozegóły te nie 
dotyczą sprawy. 

Na pytanie drugiego obrońcy Zawadzkiego, adw. 
Korwina-Piotrowskiego, świadek oświadcza, iż Ro- 
uikier wobec współoskarżonych zachowywał się jak 
człowiek zdrowy, normalny. 

— A gdy wychodził na salę, na posiedzenie, to 
udawał, że nie nie rozumie? — pyta obrońca. 

— Ano tak — brzmi odpowiedź. 

Pozostali świadkowie obrony Zawadzkiego, jak 
również powołani przez prokuratora, zeznają chwiej- 
nie, częstokroć sprzecznie. 

Z jednej strony Świadkowie Ienałerg i Wet- 
śzteln twierdzą, iż w październiku r. z, Zawadzki 
proponował WWetsztelnowi wynagrodzenie, jeśli bę- 
dzie dotrze dla niego zeznawał, z drugiej Micha- 
lak i Majewski oświadczają przeciwnie, że tego 
właśnie od Zawadzkiego żądano dla 3 osób — pa 
100 ratli, grożąc, Że w przeciwnym razie „jeszcze 
raz siedzieć będzie". 

Zresztą wspomniane zeznania zbyt chwiejnym i 
niepewnym są materyałem, aby można było z nich 
jakiekolwiek wnioski wyciągać, 

Reszta świadków wczorajszych zezns wała o szcze- 
gółach starych, dawno już znanych, Na los pod- 
sądnych świadkowie el nie wpłyną. 


Kronika. 


Kraków, piątek 9 lutego. 


Kalendarzyk kościelny: Apolonii pm, 
Cyryla i Nicefora. 

Kalendarzyk astronomiczny: Wsciiód 
słońca o goda. 7 min. 06; zachód o godz. 4 m, 44; 
długość dnia godzin 9 min, 38. . 

Prognoza stacyi meteorologicznej 
w Wiedniu: Zmiennie, pochmurno, opady, nie- 
stale, nieco cieplej, nieco cieplej, południowe żywe 
wiatry. 


"Taatr miejski Imienia Słowackiego: 
„Papa“, 
Wystawa w Towarzystwie eztok pięknych 
otwarta o godz, 11 do 4 po południu. 
Wystawa przemysłowa w domu Towa- 
rzystwa technicznego (ul. Straszewskiego 1. 28). 


Teatr miejski we Lwowie: „Brand“, 


Przyspieszenie połączenia między Wiedniem 
a Krakowem. Z Wiednia telefonują: Z dniem 1 
maja b. r połączenia pociągami pospiesznymi 
między Wiedniem a Lwowem będą co do 
czasu skrócone przez przyspieszenie szyb: 
kości jazdy, oraz skrócenie przystanków na 
przestrzeni. Specyalnie przy następujących pocią- 
gaoh pospiesznych nastąpi skrócenie czasu jazdy: 
Pociąg pospieszny będzie wychodził z Wiednia o 
godz. 12 m. 356 w południe, a przybędzie do Kra- 
kowa o godz. 8 m. 10 wieczorem; skrócenie 31 
minut; pociąg pospieszny wychodzący z Wiednia 
o godz. 10 m. 15 wieczorem przybędzie do Krako- 
wa o godz. 5 m. 55 rano; skrócenie 36 minut; poe 
ciąg pospleszny wychodzący z Wiednia o godz, 
9 m. 20 wieczorem przybydzie do Krakowa © godz. 
5 m. 25 rano; skrócenie 27 minut; pociąg po- 
spieszny wychodzący z Krakowa o godz. 10 m, 15 
wieczorem stanie w Wiedniu o godz. 6 rano; skró- 
cenie 40 minnt. 

Od tego samego dnia począwszy kursować będą 
przy pociągach pospiesznych Wiedeń © godz. 12 
m. 35 po południu i Wiedeń o godz. 3 m. 20 po 
południn wagony III. klasy, które doiąd kursowały 
tylko między Przerowem a Ickanami, na całej linii 
Wiedeń— Ickany. Przez powyższe zarządzenie mzy- 
niono zadość Życzeniom szerokich kół interesowa- 
nych. 

0 katedrę botaniki w uniwersytecie lagiel- 
lońskim. W uniwersytecie Jagiellońskim wakuje 


g oznó-kamieniaraski 
udowlany 


Józefa Kuleszy 


naprzeciw ćmentzryg w Krako- 


Pazodazi 


Domowa Kuchnia Jarska 


„Przyroda“ 


wio, posiada wielki wyhór goto- 

wychpomników spiaskowca,gra- 

nitu I marmrn. Podejmceje się 

wykonania grobowców w miojecn 

l na r”ywincuyi. Telef" 168. 
38 80 0 


SALON SZTUKI 


w salach magazynu fortepianów firmy 


B. Gabryelska 
Rynek główny 35 (Erzysztotory). 
Dzieża najwybitniejszych malarzy polskich, 

W niedzielę i święta zamknięty. 


227 Wstęp bezpłatny. 30 0 
Sprzedaż także na spłaty do ZOmiesięcy. 
ZLE U 


Na śluby 


chrzty polowania, wycieczki, wynajmuje samo- 
chody i powozy, — Piotr Guzikawski, 
Groble 5. Telefon 386, 321 37 0 


Za 2 kor. 


1/, kg. czekoladek des. m. W o- 
62 zdobnem pudełku 3o30 


Szewska 23. 
4490009002000609469996499 


Nompoty 


mieszane w puszkach i słojach, 
jako też 


Morele i Śliwki 
poleca 
Wojciech Olszowsk 

Kraków 55150 
Mały Rynek, róg ul. Szpiłalne 


9999929%%99999999 


fkówie. ul. i 


Kraków, ul. św, Krzyża (róg Mikołajskiej) 
Piątek 9 lutego 1912. — Obiad: 


Barszcz zabielany 20 h. Zupa kminkowa 20 h. 
Kapusta z ziemniaczkami 30 h. Marchewka 
z groszkiem 40 h. Brukselka z masłem 50 h. 
Klyski tatarczane 30 h. Befsztyk z jajem 50 h. 
Jaja na śmietanie 50 h. Pierożki ze serem 40 h. 
Mamałyga 20 h, Tort „Victoria“ 40 h. Nale- 
śniki z jabłkami 40 h. Kluski z makiem 40h. 
Kompot z jabłek 30 h. 122 8 0 


Za LGO'1. 
' hg. chrustu 


Szewska 23. 


64 50 30 


Śliczna pokoje umeblowane 


z utrzymaniem na dni, tygodnie i mie- 
siące. Karmelicka 50, IIT p. 86 120 


Od 4 koron 


Suknie damskie 
od 1 korony 
Sukienki dla dzieci 


przyjmuje się do roboty: Grodzka 18 
NI p. front. 79 40 


Fryzyerku damski 


czesze według najnowszej mody, na zamówienie | 1 


Wydawnictwa „owej Reformy” 


4180 
Józet Glada, Qporni, powieść w 2 tom, na tle prześladowania unitów 4— 
B. Bolezłuwita. Para Czerwona, powieść w 2 tom. . . « . « .. 

— Przed burzą, sceny z r. 1830, 1 tom . 

— Emisaryusz, wspomnienie z r. 1838 , . 

— Nad Sprea, powieść . . . a « « e | 
Nad modrym Dunajem, powieść .-.- "9 ,* 
J. U. Niemcewicz. Żywoty znacznych w XVIII wiek 
N. Reformy“, oraz we wszystkich księgarniach 
N ; i i 


Góbetinera 1 Ski w Krakowie 


w domu i poza domam. Półwsie Zwierzyniec, 
ul. Nowa l. 3. A. Majewska, 8238 6 6 


Do tychłego kupna 


od rzetelnych hurtownych handli drze- 
wa poszukuje się większych ilości go- 
towych okrąglaków sosnowych, jodło- 
wych, świerkowych i dębowych wszel- 
kiej grubości i długości, lub też na pniu. 
Natychmiastowa zapłata gotówką. Tyl- 
ko zgłoszenia listowne z dokładnem po- 
daniem ceny i stacyi załadowania pod 
znakiem: „Śląsk 126 przyjmuje Ad- 
ministacya „N, Reformy“, 


Z pod chłopskiej strzechy, Poezye. Kraków, 1905 . 
„Wiązanka z chłopskiej niwy. Poezyo. Lwów, 1909 


Tatarzy w S$andomiorzu. 


,Dzwoń ohłopska pieśni... Poezye (w druku). 


Do nabycia w sekretaryacie Komitetu obywatelskiego dla sprawy F. Kurasia 
(Zygmunt Kolasiński) w Tarnobrzegu oraz we wszystkich księgarniach. 


1628 


_ Hala licytacyjna 
e. k. Sądu powiatowego cywilnego 
w Krakowie, ul. św. Jana I. 3. 


r. i w dnie następne o godzinie 9 rano 


Zakład podejmuje się urządzeń pogrzebowych, oraz sprowadzania awłok ge wszyatkio 


= 


Do nabycia w Administracji , 


„okład 


W sobotę dnia 10 lutego 1912 
będą sprzedane: ' 


Większa ilość skór różńiego gatunku, barchani, 
kretonu i ceigu, oraz urządz 

Kraków, dnia 8 lutego 1912, 
Bliższe szczegóły na tablicach w hali umieszczonych. 


| Zakład pogrzebowy „Concordia“ | 


J ANA WOLNEGO 


Pac Szczegański L 2 (dóm wlasny), — Teleton Mr 331. 


. kiajów ouropejskich, 
W Krakowie jedyny, 


wie legendy. Z przedmową Zy- 
gmunta Kolasińskiego. Tarnobrzeg, 1910 . . ss c 


enie domowe., 


który pasiada wlasny wyrób trumien. 


m 
AA 


od dwóch lat, t, j. od czasu ustąpienia prof, Jó- 
zefa Rostafińskiego, katedra botaniki. Profesorowie 
wydziału flozofcznego zaproponowali na tę kate- 
drę znanego polskiego botanika, bawiącego obecnie 
we Lwowie, dra Maryana Raciborskiego. Minister- 
stwo oświaty zwleka jednak dotąd z definitywnem 
załatwieniem tej sprawy, mimo iż poczyniono na: 
wet pewne w tym kieranku obietnice, 

W tej właśnia sprawie odbył się wczoraj w sali 
chemicznej uniwersytetu komers słuchaczów wy- 
działa przyrodniczego, na którym postanowiono po 
referacie p. Kuźniara zwołać w nadchodzący po- 
niedziałek wiec ogólno-przyrodniczy, dalej urządzić 
dwudniowy strajk demonstracyjny, wysłać pismo 
wyjaśniające do senatu i telegram do ministerstwa 
oświaty. i w 

Uzupełniający wybór do krakowskiej Rady 
powiatowej. Wczoraj odbył się uzupełniający wy- 
bór człona Rady powiatowej krakowskiej z więk- 
szej własności w tniejace zmarłego ks. Michalika, 


-| Członkiem Rady został wybrany jednomyślnie ksiądz 


Jan Puchała, probogzoz z Ruszczy. * 

Na cele sohroniska ubogich i zakładu Brata 
Alberta (Krarówska 47, dla mężczyzn; Bl dla ko- 
biet). Bracia Tercyarze św. Franc szka, postugnjący 
ubogim, będą kwestowali dziś i dni następnych w 
V dzielnicy miasta. Oprócz jałmużny w pieniądzach, 
bardzo pożądana jest stara odzież, męska 1 kobie- 
ca, obówie, bielizna, jakoteż ' wszystkie resztki i 
nieużytki domowe. Na zawiadomienie pisemne wó- 
zek zabiera rzeczy łaskawie ofiarowane, 

Z Instytutu muzycznego. W niedzielę, 11 bm., 
o godz. 11 odbędzie się poranek muzyczny uczniów 
Instytutu muzycznego. Wstęp wolny. 

Walne zgromadzenie krakowskiego Koła Towa- 
Tzystwa nauczycieli szkół wyższych odbędzie się w 
sobotę dnia 10 b. m, w Sali nr. 43 Ool. Novam 
o godzinie 6 wieczorem. Na porządku obrad znaj- 
duje się między łonemi wybór prozydyum i wy- 
działu na rok 1912-13. 

Slub. Dnia 7 b. m. odbył się w Krakowie w 
kościele św. Mikołaja ślub p. Marcelego Skibki 
geometry miejskiego, z p. Stefanią Żychówną. 3 

Z karnawału. © Pi. 

Doroczna zabawa uczniów wyżczej 
szkoły przemysłowej, która się odbędzie w 
sobotę, 10 b. m, w salach Towarzystwa technicz- 
nego na cel Bratniej Pomocy tejże szkoły, zapo- 
wiada się doskonale. Zaproszenia zostały rozchwy:. 
tane, tak, że w ostatnich dniach zgłaszającym się 
osobom Bekretaryat zmuszony był dać z przykio- 
ścią odmowną odpowiedź, nieprzygotowany na tak 
liczne zgłoszenia. Z tego względu podaje się do 
wiadomości, że pp. akademicy, absoiwenci szkoły 
przemysłowej i uczniowie Akademii handlowej mo- 
gą bilet wstępu otrzymać bez zaproszenia za oka- 
zaniem legitymacyi przy kasie w dnia zabawy, ja- 
koteż osby, wprowadzone przez komitetowych. 

Na piknika akad. Koła T. S. L, mającym 
się odbyć 10 b. m. w salach Towarzystwa iekar- 
skiego (ulica Radziwiłłowska l. 4), przygrywać bę- 
dzie orkiestra p. Czyżowskiego. Zaproszenia wy- 
daje komitet w lokalu akad, Koła T. S. L. (ulica 
Jabłonowskich l 10 I p.) w godzinach między 
12 a 1, telefon ur 557. Ceny wstępu: bilet 440 
kor, familijny 14 kor, akademicki 2:20 kor, 

Tow. certyfikatystów grupy krakowekiej 
urządza zabawę taneczną dnia 10 b. m. w sali 
Tow. strzeleckiego przy ulicy Lubica. Toalety spa- 
cerowe. 

Złamania ręki. Wczoraj po południu złamał Bo- 
bie rękę na ślizgawce w Parku krakowskim uczeń 


I klasy wydziałowej, Stanisław Dyjak. Pogotowie 
przewiozło go do szpitala św. Łazarza. 


Ogień piwniczny. Wczora: wieczór zapalił się 
w piwnicy p. Suskiego przy u: Grodzkiej, |. 18, 
worek ze śmieciami od pozostawionej tam przez 
służbę płonącej świecy. Straż pożarna w przeciągu 
krótkiego czasu ogień ugasila. 

Zamach samubójczy w sądzie. Ze Lwowa te- 
lefonują nam: W sądzie karnym toczyła się wczo- 
raj rozprawa przeciw Emilianowi Huczkowskiemu 


0000640005006006600039000003009060000000066090006060000 


pisma Ferdynanda Rurasin. 


poleca się Paniom 


ot 
SIE. 


h. 
h, 
0 b. 


Ot 


. . t 


"| FRYZYERRA| 


ze szkołą berlińską f wiedeńską 
„128329 


0. Czaczka - Bricka L. 13. 


Piątek 9 Lutego 1912 


o oszustwo. Po przesłuchaniu Huczkowski wyszed, 
na kurytarz, gdzie mu ktoś wręczył flaszeczką 
z kreczotem, którą on wypróżnił 1 po chwili u: 
padł. Zdołano go uratować. Rozprawę przerwano. » 

Grożba powodzi. Z Deva na Węgrzech telegra- 
fują: Z powoda nagłego tajania koło mostu pod 
wsią Marosz Illyl sriętrzył się lód; wysłano plo- 
nierów, aby lód dynamitem rozsadzili. Woda nie 
ma przejścia. Zachodzi obawa powodzi. 

Zejście w uniwersytecie petersburskim. Z 
Charkowa przyjechał de Petersburga, z rozporzą 
dzenia ministerstwa oświaty prof. Migulin na miej. 
see profesora Qzierowa, Gdy Migulin ukazał się 
po raz pierwuzy na katedrze profesorskiej, studene 
ze wszystkich stron zaczęli krzyczeć: 

— Dosyć! Do dymisyl, mianowany profesorze! 
` Prółno Migulin tłómaczył się, 29 w Charkowie 
był profesorem przez 17 lat a wyboru rady profe- 
sorów — studenci nie dali mu mówić, 

Przyszedł rektor, prof, Grimm, . który również 
niepotrafił uspokoić studentów — i wreszcie krzy: 
knął: 

— Milczeć! Jesteście smarkącze (malcziszki), 
Nle umiecie rozmawiać z rektorem. 

Na to studenci odpowiedzieli: 

— Nie jesteś pan rektorem, ale feldfeblem, 

Migulina zmuszono do opuszczenia sali wykła- 
dowej. ę 

W uniwersytecie nastąpił potem — jak donoszą 
„Birż. Wied.* — wiec jawny, na którym studenci 
wyrazili protest przeciwko mianowaniu profesorów, 
pomimo wyboru ich przez radę profesorów jak ró- 
wnież przeciwko porozumieniu Rosyi s Anglią w 
sprawie polityki perskiej, 


Mianowania w armii. Dziennik rozporządzeń 
obrony krajowej ogłasza uwolnienie a dotychczaso- 
wego stanowiska komendanta XIV korpusu armii, 
komendanta obrony krajowej w Tyrolu i Przeda- 
rulanił i komenderującego -generała w  Insbruku, 
generała piechoty Jana Schemnua, oras zamiano-' 
wanie w jego miejsce marszałka polnego poruczni- 
ka Wiktora Dank! a, dotychczasowego komendan- 
ta 36 dywizyi piechoty, à ` 

Zmarli: | 

Z Chrzanowa telegrafują nam: Wczoraj o godz. 
4 po południu zmarł tu po kilkudniowej chorobie bur- 
mistrz Chrzanowa adw. dr Zygmant Keppler. Zmar- 
ły cieszył się powazechnem poważaniem i plasto- 
wał szereg godności, między Inuemi był członkiem 
Wydziału chrzanowskiej Rady powiatowej. 


O CONI 
Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
'Michał Konopińsii, 


| KG — O O Z Z 
Buch przefezdnych. 
Kraków, 8 lutego. 


NOWY HOTEL NARODOWY, własność dra Staniniawa 
Adamskiego, ulica Poselska, 22, (gustownie odrestaurye, 
wany. Parkiety, światło elektryczne, restauracya, łazienki 
w miejscu. Pokoje ze światłam od 2 koroń w zwyż i 
stajnia): Lncyan i Emil Terik ewiczowie ze Lwowa, 
Wincentowie Sokoiawscy z Mostów Wieikich, Adamına 
Renkowska z Kalisza, Sianisiawowie Kossowacy z Sanek 
Dolnych, Marya Mhllerowa z Białej, sędzia Szczęsny. 
Potrowski z Żoną z Żywca, Olga Krzykowsku z Chrzd- 
nowa, Stefanowie Malikowie z Górki nad Wisłą, Adolf 
Viertel ze Stanisławowa, Stefan Pankowski z Biórnowa 
Małego (Król, Pol.), dr Marceli B atostocki, Wiktorya ? 
Antonina Borkowskie ze Strzem:eszyc (Król, Pol.), Jar 
Łakomk z synem z Będz na. 7 
"HOTEL SASKI: Włodzimierz Grodzicki s Livanieo, df 
Antoni Zimermn z Bietwiny, Ernest Goidatein s Kato ` 
wio, Alfred Zawadyński z Balkarceztu, Bronisław Zela- 
rowski z Warszawy, Zbigniew Horodzński g Biedliny. 
Feliks Stojowski z Dyamentu, Leon Bocheński z C4% 
niów, Kazimierz Sumowski z Warszawy, hr, Stanisław 
Bocheński, hr, Stanisław Bobrowski z Uiagie. Zofia Ko 


nic z Łodzi, 


O 


Załołcny w e 187% 


lakad artystprmo-tamalarsti 


BRACI. TREMBECRICH 


‘Kraków, ul. Rakowicka 7, tel, 462 


wykonuje grobowce! pomniki, tak w miejscu jak 

na prowinoył, oras poleca wielki wybór pomni- 

ków gotowjoh sałatcowon marmuru I grarifą 
. 55 800 


t 


t 


= Po i hal. 
R. pączki o««»| Krawieczyzmę 
~ a BM.) damska i bieliznę nową przyjmuje i sa- 
Nr ins, 8 Szewsk * |ma Ta niedrogo. Wiktorya Pod. 


: Renkówo, Dunujewskieg 


', kg. karmelków OWOC 


1 270 
i 61 30 30 


dłuższy. Również wydaje się 


PARE l. 4, I p. 1 


2'40 
120 


20 
ludzi —4o wniając troskliwą opiekę. 


ARTYSTYCZNE 


skromne i wytworne ; 


UMEBLOWANIE 


Jizel Sperling 


Za i "gor. 


szewska 23. 
Pokoje umeblowane 


z utrzymaniem, na czas krótszy lub |$ 


w domu i na miasto. Ulica Kremerow- 


Szkółka freblowsku 


Teoflii Rydlińskiej 


przyjmuje dzieci każdego czas, zape- 
- 76 9 0 


bielska, ulica Karmelicka 12, prawy 
parter, oficyna. 12150 


Słuchacz I roku filozofii 


(filolog) poszukuje lekcyj, najchętniej 
do łaciny, greki i matematyki za śre- 
dnie wynagrodzenie Zgłoszenia przyj- 
muje p. Ritter (dla F. -Q.), Półwsie 
Zwierz., ul. Lelewela 8, II p 561110 


07.4] już opuściłu prasę 


LK odpo | 
jm. Lwowa pa. (of 


' ROCZNIK XVI. 


zawiera dokładny wykaz mie- 
| szkańców Lwowa podług osta- 
| = tnlego spisu ludności. == 


Cenu etzempi, 5 R. 


Do nabycia w księgarniach 
J i Adminisiracyi wydawnictwa 
106 ulica Grottgera 3. cof 


drykarńi L K. Górski: _ 


owych 


obłady |, 


2720 


Rzadca 


` 


